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W iadomości krajowe;
■wt „ Z ,B e r l ; i n a .  dnia 26> M arc*i  
N .  Kroi racz y ł  A s s e s s o r s  przy R e g e n c y ! ,

^ j o y S ?  mianow a&  R e g e n -

i - S ^ a m C u n  T r  .Kr0L 9asti  N a d -0 ^ m i6 l r*  ł  bzarnbelan T e d  w e n ,  z  D r e z n a .
O d j e c h a ł  s t ą d :  G en er a ł -M a jo r  i koroen- 

d eru jący  514 brygadą o b ro n y  krajow ej, Rii- 
d o l p h i ,  d o  Frankfurtu n. © ł  J ’

W iadomości zagraniczne;
' K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

&  W a r s z a w  y , d h ia  22. Marc#-.

s  dhia ^m  ̂ przez Postanowieni#
*' ln- .n,1! nowa{ Katlzcę Stanu nad: 

P o n i c k ie g o , ,  by łego  Prezesa  
Kom missyt województwa Kaliakiego, Radżca  
Stanu, Dyrektorem generalnym  dbbr w K o a J  
łntssyji rządowej przychodów r  skarbu;

„  Z  d n  ia  2 6 -  M  3 r c a .
^  Bożej dopomagającej łaski My M i k o ł a j  1. . 

Cesarz i Samowładzca wszech HossyL Król 
Polski, etc. etc, etc,

•Manifestem N a s z y m  pod- dni&w 2.5,, Sty­

czn ia  roku z e sz h  w y d a n y m , o g ło s iw s z y  w s z y ­
stkim w ie r n y m  p o d d a n y m  N a s z y m  o  wkro»- 
c z e n iu  wojsk N a s z y c h  d o  K rólestw a P o lsk ie -  
g o ,  c h w i lo w o  p rzez  b u n to w n ik ó w  o d  w ła d z y  
praw ej o d e r w a n e g o ,  M y zarazem  o z n a jm il i ­
śm y  im i o  p r z e d s ię w z ię c iu  N a sz e m  usta len ia  
na  p r z y sz ło ść  losu  teg o  kraju na zasadach  
t r w a ły c h ,  o d p o w ie d n ic h  p o trzeb om  i dob ru  
c a łe g o  N a s z e g o  Cesarstwa. D z i ś ,  g d y  m o c y  
oręża  p o ło ż o n y  zosta ł k o n ie c  w ichrzącym -  
K rólestw o- P o lsk ie  zaburzen iom -, a- naród  
w e ią g n io n y  przez  ź le  m yś lą cych  w przestę ­
pstwo, p rz yw róco n y  zosta ł do  swoich* o h o  wią. 
zk ó w  i spokojności*, o s ą d z i l i ś m y  za rzecz- po- 
żyteczną^ d o p r o w a d z ić  do  skutku N a sz e  p rzed ­
s i ę w z i ę c ie , -  a ż e b y  u s ta n o w ie n ie m  sta łeg o  i* 
n ie n a r u s z o n e g o  p o rzą d k u ,  o b w a ro w a ć  naza- 
w s z e  od  n o w y c h  sz k o d l iw y ch  z a m a c h ó w ,  tę, 
sp o k ojn ośó  i n ierozer-wane p o łą c z e n ie  dwóch* 
n a ro d ó w ,-  przez  Najwyższą* O p atrzność  trev- 
ek liw ośc i N aszej  p o w ie r z o n y c h .

K r ó le s tw o  P o lsk ie  zw y c ięzk im  e r ę i e m  Róa- 
8yi w roku*jeszcze  1&151 z d o b y te ,  o trzym a ło  
w ó w cza s  o d  w sp an ia ło m y ś ln o śc i  N a jja śn ie j­
s z e g o  P op rzed n ik a  N a s z e g o ,  w B o y i  sp o c z y ­
w ającego  Cesarza A le x a n d r a ,  n ie ty lko  przy­
w r ó c e n ie  bytu n a r o d o w e g o ,  le c z  i o s o b n a  
prawa- sk reś lon e  w U s ta w ie  K on sty tu cyjnej , .  
P rzep isy  te n ie m o g ły  za sp ok oić  o d w ie c z n y c h -  
nieprzyjació ł-  w sz e lk ie g o  porządku- i  pra-wej,
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wład zy .  O n i  trwając w prz es t ępnych  sw y e h  
» zamiarach ,  ni eprzes tawal i  marzyć  o r o z d w o ­

j e n i u  na rodów berłu  N a s z e m u  p od w ła d n yc h ,  
i zuchwale  poważy l i  s i ę  użyć  na z ł e  d o b r o ­
dziejstw Wsk rzes i c i e la  ich O j c z y z n y ,  obraca ­
jąc na o b a l en i e  w ie lk i eg o  dz i e ła  J e g o ,  n ada ­
n e  im prawa i s w o b od y  , któremi  byli  o bd a ­
rzeni  j e d y n i e  z po tężne j  J e g o  w o l i .  R o z l e w  
krwi był  skutkiem takowych  z a m i a r ó w ,  spo -  
kojność  i s zczę ś l iwość ,  których s ł ody czy  Kró­
l e s tw o  Po l sk i e  w n a j w yż sz ym  dotąd w tym  
kraju n i e z n a n y m  s topniu  ,uży wało,  zn'kly p o ­
śród wojny  d o m o w e j  i p o w s z e c h n e g o  spusto-  
ezen ia .  W s z y s tk i e  te klęski już  m in ę ły  : 
Król e s two  Polski e  n a n o w o  berłu N a s z e m u  
p r zy w ró co n e ,  odzyska spokpjność  i zakwitni e  
wśród us t a lonego  w niein pokoju,  pod  op ieką  
czu w a ją ceg o  Rządu .  Z  tern wszyslkietn My ,  
w ojcowsk iej  Naszej  troskl iwości  o  dobro  
w ie rn y ch  N as zy ch  po dd a ny ch ,  za najświętszy  
poc zy tu je m y  so b ie  obow iąz ek  , za po b ied z  
w cz e śn i e  w sze lk i emi  od  N as  za l e żą cem i  śro­
dkami ,  p o w ró ce n iu  na przysz łość  p o d o b n y c h  
nie sz cz ę ś ć ,  jakie s i ę  wydarzy ły ,  przez  po zb a­
w i e n i e  ź le  myś l ący ch  tych s p o s o b ó w ,  które-  
mi  o n i ,  jak s i ę  dziś  o k az a ł o ,  potrafili zabu­
rzyć  spokojność  p ow sz ec h n ą .  N ie m n i e j  przy 
tern pragnąc ,  aby poddan i  Nas i  Królestwa  
P o l s k i eg o  nieprzestawal i ,  uż yw ać  wszystki ch  
p o m y ś ln o śc i ,  jakie są p o tr zeb ne  d o  usz czę ­
ś l iw ien ia  każdego  z ni ch  z o sobna  i dla o g ó l ­
n e g o  dobra ca ł e g o  kraju; aby b ezp iec ze ń s tw o  
osob i s t e  i w ła sność  każ de go ,  w o ln ość  s u m i e ­
nia  i wsze lki e  mi e j s c ow e  cy w i l n e  prawa i s w o ­
body  by ły  bez  ż a d n e g o  o n y c h  naruszenia  za­
c h o w a n e ;  aby Króle stwo Po l sk i e  mając  o s o ­
bny  Rząd ,  po tr zeb om  je go  o d p o w ie d n i ,  n i e -  
przestawało być n i e o d d z i e ln ą  częśc ią  Cesar­
stwa N a s z e g o ;  aby n ak on iec  mieszkańcy t ego  
kraju,  składali  o d t ą d ' z  R o s s y a n a m i  z j e d n o ­
c z o n y  zgodnerni  braterskiemi uczuc iami  n a ­
ród:  M y ,  s t o so wn ie  do  tych zasad,  przep i sa ­
l i śmy  i postanowi l i śmy przez  o so b n y  w dn iu  
dz is i e j s zym,  najłaskawiej nadany  Statut Orga ­
n i c z n y ,  wprowadz i ć  w N a sz e  Kró les two P o l ­
ski e n o w y  kształt i porządek  Rządu.

D a n  w Sankt-Pe teraburgu czternastego dnia  
L u t e g o ,  roku od  Naro dz en i a  Pańsk iego  ty ­
s i ąc  o śmse t  tr zydzi e st ego  d r u g ie g o ,  p a n o w a ­
nia  zaś N a s z e g o ,  s i ód me go .

P r z e z  Cesarza i Króla:  M i k o ł a j .
Min i s t er  Sekretarz S tanu :  

( podp. )  S t e f a n  H r ,  G r a b o w s k i ,

N i e m c y .
Z K a r l s r u h e ,  dnia  9. Marca.

Z  wielką radością J e g o  Król .  M o ś c i  W i e l ­
kiego X ię c ia ,  rodziny  W ie l ł t o -X i ąż ęc e j  i ca­

ł e g o  kraju,  w i e c z o r e m  po g o d z i n i e  gmej  Jej  
Król .  M o ść  W ie l k a  X i ę ż n a  s zc z ę ś l i w ie  powi-  
ła z d r o w e g o  X ięc ia .  Dos to jna  po łożn i ca ,  r ó ­
wn ie  jak n o w o  na ro dz o n y  X i ą ź ę  c ie szą  s i ę  
p o ź ą d an em  z d r ow ie m .

W i o c h y,  z  d. 13. Marca.
Z  A n k o n y ,  dnia  8- Marca.

Z aw in ą ł  do  portu naszego  j e d e n  okręt a n ­
giel ski  l in iow y  o 120 działach  i 2 fregaty.  —  
Gaze ta  Bon ońek a  umieśc i ł a  edykt  Kardyna ła  
A l b a n i  z dn ,  5. Marca ,  s t o so w n i e  do  k tórego  
cztery l e g a cy e  w y m u sz o n ą  obarczają s i ę  p o ­
życzką,  gdy ż  pożyczka  do b ro w o ln a  w L u ty m  
wypisana n i em ia ła  skutku p o ż ąd a n eg o .  Pro-  
winc ya  B o n o n i a  ma płaci ć 90,000 skudi,  F e r ­
rara 50,000,  R a v e n n a  i Forl i  każda po 30,000.  
T e  su m m y  mają być  w trzech ratach w y p ł a ­
co n e  przez  kapital i stów,  hand lu jących  i wła­
śc i c i e l i  dobr  w c iągu  mie s iąca  Marca,  —  D n .  
13. in. b. w ie cz o re m  pospó l s tw o  w B o n o n i i  
przy jmowało  k o lu m n ę  żo ł n i erz y  Pap iezk i cb ,  
do miasta w c h o d z ą c y c h ,  gr ad em  kam ien i .  
Dwa^i a ta l i ony  Austryack ie ,  pod zas łoną  któ­
rych wn ijś c i e  tej ko lum ny  nastąpić  mia ło ,  da­
ły nareszc i e  kilka razy ogn ia  na s p i k n io ny ch  
i e skor towały  żo łn i e r zy  Pap iezki ch  aż do sa ­
m y ch  koszar.  Pu łkow nika  P a p i ez k i e go  Zam-  
b on i  zdarło pospó l s two  z konia i ran i ł o  g o  
n ie b e z p i e c z n i e .  O g ó ł e m  ra n io no  9.

N i d e r l a n d y .
Z  B r u x e l l i ,  dnia  14. Marca;

D n i a  i r .  b. rn. n i e d aw n o  mi an o w a ny  A r c y ­
biskupem w M e c h e l n  Abbe  Sterekz miał  prywa­
tne pos łuchanie  u Króla Jinci ,

Czterech mieszkańców A n t w e r p i i ,  którzy  
wzbranial i  s i ę  stanąć jako przysi ęgl i  w teraźniej.  
s zych A ss i sac h , skazani zostali  każdy na 500 fr, 
kary pieni ężne j .  W  miej sce radzców miejskich,  
którzy n iedawno ustąpili  z  urzędów  , obrano  
w Antwe rp i i  in nyc h .  Mało  tylko zajmowało  o- 
bywatel i  i l iczba wyborców była bardzo mała,  i 
ta jes zcze  c o d z i en n i e  s ię zmniejszała.  Jedna  
z gazet  tutejszych oświadcza,  ź e  to jest zn am i e ­
n i e m naszego  moralnego  i po l i t yczneg o  s tano ­
wiska.

Przedwczoraj  w ie cz or e m  w y pro wa dzo no  
zwłoki  Generała  Bell iard w p ow oz i e  ża łobn ym  
z  Bruxel l i .  Ciału Generała  w V a l e n c i e n n e s  i 
Cambray okazywane  będą woj skowe zaszczyty,  
a w Paryżu od b ęd z i e  s i ę  uroczysty obc hó d  ż a ł o ­
bny.  Ciało  wydobyto  w o b e c  przys łanego  w  tym  
ce lu z Paryża przez Marszałka So u l t ,  Dyrekto -  
ranacz e l neg o  obrzędów ża łobnych  P an aLa ng le .

F r a n c j a .
Z  P a r y ż a ,  dnia 15. Marca.

Śledztwa w sprawie buntow nikó w Notre-  
Darnskich rozpoczę ł y  się.  D ot y ch cz a so w e  
wypadki  tak dalece  są  śmie szne  i z a b a w n e ,  i i



s t ąd  s ię w yn ika ć  z d a j e ,  z e  cały t en  spi sek  m a ł o  
co z na czy .  N a p r z ó d  o świadczy ł  o sk a r żon y  
A n d r e ,  i e  d.  4. Srycz.  spo tka ł  na  u l i cy  m ł o d e g o  
m ę ż c z y z n ę ,  z ac h ęc a j ąc eg o  go  aby  p os zed ł  ra-  
z e m  z n i i n  na  w ieżą  N o t r e - D a m e ,  g d z i e  m o ­
ż n a  b e z  t r u d no śc i  i fatygi  kiika g ro s zy  za rob i ć ,  
I d z i e  tu  tylko o dan i e  has ł a  do ro zp oc zęc i a  wal ­
n y c h  cz yn ów .  M ł o d z i e n i e c  ów  z a p ro w a d z i ł  
p o t e m  o sk a r żo n eg o  A n d r e  d o  n i e j ak i egoś  
Br an d t a  (k tó ry  też jest  w l i czb ie  o b w i n i o n y c h ) ,  
gdz i e  p o d cz as  d o b re g o  śn i ada n i a  da lsze  t o c z o n o  
o b r a d y .  D o p i e r o  na  wieży o ś w iad czy ł  B randt ,  
iż  t r z eba  o g i eń  pod łożyć ,  coby  mi a ło  być h a s ł e m  
dl a  całej  dz i e ln i cy .  P r e z y d e n t :  „ U d e rz y l i ś c i e  
wy  w  d z w o n  gw a ł tu  ? “  O s k a r ż o n y :  „ T a k  j es t . “  
P r e z . :  „ D l a . c z e g o ? ‘* O s k a r ż . :  „ M i a ł o  to być 
h a s ł e m  d o  oba l en i a  r z ą d u . “  (  W sz y s cy  się
śmie j ą . )  P r e z . :  „ D a ł ź e ż  w am  Brand t  p i s t ol e ty  
i n a bo j e  ?“  O s k a rż . :  „ T a k  jesi .“  P r e z y d e n t :  
„ W s z c z ą ł ż e  s ię po ża r  n a  wieży,  gdyśc i e  w d z w o ­
n y  ude rzy l i  ?•* O ska rż . :  „ T a k j e s t . 11 P r e z y d e n t  
ob ró c i w s zy  s i ę  do  i n n e g o  o s k a r ż o n e g o :  „ A  ty 
d la  c zegożeś  wszed ł  na w ieżę  p“  O s k a r ż . :  „ A b y  
r zą d  oba l i ć .11 ( W s z y s c y  s i ę  ś m i e j ą . )  P r e z . :  
„ P o w i e d z i a n o ż  w a m ,  źe w am  ob i ad  za to d a ­
dz ą  p“  O ska rż . :  „ T a k j e s t ,  a op rócz  t e go  j e s zcze  
p o  b u t e l c e  w in a . “  —  W  t en  sp o s ó b  cała s i ę  
t oc zy ł a  i ndagacya .  W i d a ć  w ięc  źe  a lbo  cała 
sp r a w a  b ł a hą  jest  swa wo l ą  ro z p u s tn y c h  c h ł o p a ­
ków ,  a lbo  —  b o  i to być m o ż e  —  źe tylko n  a j- 
n i e w i n n i e j s z y c h  w i n n y c h  s c h w y ta n o .

P r e z y d e n t  r ady  M i n i s t r ó w  o d e b ra ł  już  pe ty -  
cyą ,  w które j  ktoś  n a jp o k o r n i e j  p ro s i  o  p o d p r e -  
f e k t u r ę  w A n k o n i e .

K o n s t y t u c y o n i s t a  d o n o s i  z  A n k o n y  z d.  
5. :  „ O d k ą d  F r a n c u z i  tu p a n u j ą  a m y  więce j  ąię 
n i e p o t r z e b u j e m y  lękać  srogośc i  N u n c y u s z a  F a -  
br izzi  i P u łk o w n ik ó w  Ł azz a r i n i  i Ru spo l i ,  p r zy ­
b i e r a  m ia s to  n a sz e  wese l szą n i e r ó w n i e  postać.  
B e z  p r ze s zko dy  odd a j e  s i ę  każdy  r o z r y w k o m ,  
k tó r e  so b i e  u p o d o b a ł , b a l o m ,  p r z e j a ż d ż k o m ,  
t e a t r a l n y m  widow i skom i t. p .  H a n d e l  i p r z e ­
m y s ł  po d n i o s ły  s i ę  z n a c z n i e  d o  g ó r y , m i a n o ­
wic i e  z a k w i tn ą ł  r a p t o w n i e  h a n d e ł  k s i ążek ,  k o ­
r zys tający z  tego  b ez k ró l e w i a ,  aby  z a b r o n i o n e  
b ro sz u ry ,  p i sma  u lo tn e ,  pamf l e ty  i  t. d . h u r m e m  
sp r zedawać .

Z  d n i a  16.  M a r c a .
M o n i t o r  dz is ie j szy d o n o s i :  „ D e p e s z a  t e l e ­

g r a f ic zna  z d.  14. m .  b.  dzis iaj  z  L y o n u  p r ze z  
Mi n i s t r a  wo jn y  o d e b r a n a ,  o p i e w a ł a ,  ź e  z p o ­
w o d u  rna skerady jakiejś  w  G r e n o b l e  r o z r u c h y  
W y b u c h ł y ,  źe  w y p o w i e d z i a n o  w ł a d z o m  m i e j ­
sk im p os łu sze ńs t wo  a p o n i e w a ż  g w a r d y a  m i e j ­
ska n i e p o d ł u g  roz ka zu  w dos t a t ec zne j  s i ę  z e ­
b r a ł a  i l o śc i ,  m us i a ł o  wojsko l i n io w e  nac i e r ać  
n a  w ichrzyc i e l i ,  z  k tó r ych  4 r a n i o n o  bag ne t a mi .  
D r u g a  d ep es za  z d .  15. o  g g o d z i n y  p ó ź n i e j  n a ­

de sz ł a ,  sk i e ro w an a  d o  P re z e s a  R a d y  M i n i s t r ó w  
p rz e z  P re ł ek t a  R o d a n u ,  don os i ,  ź e  dw a j  u r zę ­
d n i c y  z G r e n o b l e  p r zy j echa l i  d o  L y o n u  z  tern 
u w i a d o m i e n i e m ,  źe  p ok ó j  w m i e ś c i e  owe rn  z u ­
p e łn i e  zos t a ł  p r z y w r ó c o n y .  —  W  L y o n i e  po ­
d o b n i e ż  życz l iwa pano wa ła  spoko jność .

K o m p a n i a  t ą t e g o  p u łk u  p i e ch o ty ,  w z a ł od z e  
w N a w a r r t  ux  ( w  n i ż sz yc h  P y r e n e a c h )  w y p o ­
wiedz i a ł a  K a p i t a n ow i  s w e m u  p os ł u sz eń s t w o .  
P u ł k o w n i k  p u łk u  udawszy  się n i e z w ł o c z n i e  
w miejsce  w y m i e n i o n e  i r oz po cz ąw sz y  ś l edz two  
dow iedz i a ł  s i ę ,  źe  k o m p a n i a  n i e c h c e  n ada l  p o ­
zos t awa ć  p o d  w ładzą  Karol i s ty .  Ro zk az a ł  o n  
n a t y ch m ia s t  b u n t o w n i k ó w  a r e sz tow ać  i z a w ia ­
d o m i ł  o  tein z d a r z e n i u  Mini s t r a  wo jny .

J u t i o  o d b yw ać  s ię b ę d z i e  w kośc ie le  de  l’Aa -  
so r np i i on  n a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e  na  p a m ią tk ę  ś.  
p.  G e n e r a ł a  l ie l l ia rd.

Su Sym on i ś c i  obwieśc i l i  r ozk ł ad  w y d a tk ó w  
sw o ic h  na  mies i ąc  L u t y ,  w y n os zą  o n e  133,111 
f r ank.

D e p e s z e  o n e g d a j  do h o t e l u  P os ł a  ros sy jski ego 
p r zyby ł e  b r z m ią  w sp o s ó b  b a r d zo  za spaka ja jący.  
Z a l e ca  się wsze lako  P os ł o w i  w  r o z m o w i e  z  M i ­
n i s t r em  sp raw  z e w n ę t r z n y c h  d o m a g a ć  s i ę  o-  
świadczen i a  w z g l ę d e m  d ep es zy  jdo W i e d n i a  
p r z e s ł a n e j ,  która  s i ę  g a b in e t o w i  p e t e r sb u r s k i e - ,  
m u  n i e p o d o b a ł a .

Z T u l o n u ,  d,  10. m .  b .  W c z o r a j  w ie c z o ­
r e m  a r e s z to w a n o  tu  o s o b ę  wysoki ej  r ang i ,  j a d ą ­
cą  pod  o b c e m  n a z w i s k i e m ,  w ła śn i e  w t ym m o ­
m e n c i e ,  k i edy z  po j azd u  wys iada ł a  i z a p r o w a ­
d z o n o  j ą  d o  w ię z i e n i a  w pa ł ac u .  Chc i a ł a  ona  
t y lko p rze j eżdżać .  J e s t  to  by ły  P re f e k t  W a n -  
de i ,  M ar k i z  F’or es t a  , k t ó r ego  ry s op i s  n a d s z e d ł  
tu był  z P a r yż a .  Z n a l e z i o n o  u  n i e g o  n a d e r  w a ­
ż n e  p a p i e r y ,  k tór e  s i ę  j u ż  s ta ły  p o w o d e m  d o  
ki lku z g r o m a d z e ń  w ładz  tu t e j s zych .

P o s t a n o w i e n i e m  K ró l e w sk i em  z dn i a  9. M a r ­
ca m i a n o w a n y  jest  P a n  B e n j a m i n  Del e s sa r t  
w mie j sce  B a r o n a  L o u i s  c z ło n k i e m  K o m m i s s y i  
n a d z o r c z e j  kassy u m o r z e n i a .

D z i e n n i k  T e m  p s  t w ie r d z i , ź e  jeżel i  bę dz i e  
u s k u t e c z n i o n y  p lan  zwo łan i a  n a n o w o  I z b y  D e ­
p u t o w a n y c h  dla u c h w a le n i a  b u d ż e tu  na  r a k  
1 833 -> p r z e rw a  m i ę d z y  p os i ed ze n i a m i  p o t r w a  
d w a  mies i ące .

Z  dyskus syi  b u d ż e t u  s p r aw  za g ran i c zny ch  o- 
kazu j e  z i ę ,  źe  F r a n c y a  m a  o b e c n i e :  9 A rnb as -  
s a d o r ó w ,  20 P o s ł ó w ,  2 sp r awu ją cyc h  in t e ressa ,
52 Sek re t a r z ów  ł e ga c y i ,  31 K o n s u l ó w  g e n e r a l ­
n y c h ,  43 K o n s u l ó w ,  17 V i c e - K o n s u ł ó w f 33 
t l ó m a c z o w  i d r a g o m a n ó w .

T u t e j s z y  sąd  p r zy s i ę g ły c h  w cz o r a j  p ie rwszy  
r az  p o  r ew o lu cy r ,  z a s to sow a ł  a r t yku ł  352 o rdy -  
nacy i  k ry m i n a l n e j ,  k t ó r ego  b r z m ie n i e  j es t  n a ­
s t ę pu j ące .  J e że l i  S ę dz io w ie  j e d n o m y ś l n i e  m a ­
j ą  p r z e k o n a n i e ,  ź e  p rzys i ęg l i  c ho c i a ż  z z a c h o -
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- w a n i& m ł f o tm , ' o rny ' l i l i ' s i q .wsame j i rzeczy ,  Sąd  
o ś w i a d c z a ,  i e  w y ro k  ma być o d r o c z o n y ,  i ź e  
cpraxva o d ło ż o n a  b ę d z i e  do  n a s t ę p n e g o  p o s i e ­
d z e n i a  jej  no w e j  J a r y ,  d o  k tó r e j  r n e m o ź e  w c h o ­
d z i ć  ż a d e n  z p r z ys i ęg łyc h  n a l eż ąc y ch  d o  p i e r ­
wsze j .  (Chodzi ł o o  skazan i e  ks i ęgar za  M a n s u l  
• o s k a r żo n eg o ,  iż p r z e z  p r z e d a w a n i e  g o r s zą c yc h  
Jcsiążek d o p u ś c i ł  s i ę  ob ra zy  d o b r y c h  obycza jów.  
.Usp rawied l iw ia ł  o n  s i ę  t e r n ,  i i  j e d e n  z j ego 
-koinin i ssantów , b ez  j e g o  w ia d o m o ś c i  w y ł o i )  ł 
. z a ska r ż on ą  ks iążkę na pr.zedaż na własną  speku  
la cyą .  M i m o  to p r zys ięg l i  wyrzek l i  „w  i n n , y “ 
S ą d  zaś  j e d n o m y ś l n i e  o św ia d c z y ł :  ź e  p r z ys i ę ­
gli  s i ę  pomyl i l i  i r z e cz  zos t a ł a  o d ł o ż o n a  do  n a j ­
b l i ż sze j  sessyi .

W s z y s tk i e  p r a wi e  d z i e n n i k i  z  wy j ą tk i e m 
J o u r n a l  d e s  D e b a t s ,  k tó ry  z u p e ł n i e  m i l ­
czy  o t ym  p rz ed m io c i e ,  g a n i ą  u c h w a ł ę  I z b y  d e ­
p u t o w a n y c h  w z g l ę d e m  z m n i e j s z e n i a  pensy i  a- 
.g e n ló w d y p lo m a ty c z n y c h  o g ó l n i e  o 362 ,000 fr.  
n a jba rdz i e j  z t e go  p o w o d u  pows t a j ą  na  P a n a  
• E u g e n iu sz a  Ha rcou r- t  i n a  P a n a  T h i e r s .

U  ks i ęga rza  tu t e j szego P au l i n ,  w ysz ło  w  tych 
dn i ach  w aż n e  h i s t o ry cz ne  dz i e ło  „ H i s t o r y a  Re-  
genc.yi“  p r z e z  Parta L e m o n s e y  w ec h  t om ach .  
A u t o r o w i  d o z w o l o n o  ko rzys t ać  p o d  r z ą d e m  C e ­
sarski  m.z a rch i  wó w państwa  i Min  is tery u m sp raw  
z a g r an i c zn y ch .  P o  śmier c i  a u t o r a  w r o k u  1825. 
n a b r a n o  z rozks - eu  o w c z as ow eg o  Min i s t r a  sp r aw  
• zag ran i c zn ych  p o zo s t a ły  po  n im  m an u s k r y p t ,  
a. p r zy c z y n y ,  źe  uż y t e  do  n i e g o  d o k u m e n t a ,  są  
w ła sno śc i ą  p a ń s t w a , d o p i e r o  po  d n i a c h  l i pco ­
w y c h  o d d a n o  m a n u s k r y p t  r o d z i n i e  P a n a  Łe-  

j n o n s e y .
Sąd itassacyjn.y za jm o w a ł  s i ę . p r s e d  ki lku d n i a ­

m i  w a ż n ą  kw es tyą  p r aw n ą ,  c h o d z i ł o  o t o :  czyl i  
•p rawo  z d n i a  19. S tyczn i a  1816. ,  k t ó r em  d z i e ń  
51. S tycz n i a ,  jako ro cz n i ca  śmier c i  L u d w i k a  
X V I .  zo s t a ł  po l i c zony  do  dn i  u roc zys tyc h ,  z m i e ­
n i ł o  de k re t  z 17 T h e r m i d o r a  roku  V I . ,  p o d ł u g  
k tó r e g o  sp r aw y  k ry m in a l n e  m o g ą  być także  r o z ­
s ą d z a n e  w  dn i  św ią t ?  A d w o k a t  G o d a r t  de  Sa- 
po n ay  o św iadc zy ł  j a k o  o b r o ń c a  j e d n e j  ze  s t r on  
i n t e r e s s o w a n y ch  , ż e  py t an i e  to z a tw ie rdz a j ą co  

- roz s t r zygnąć  na leży ,  i w sk u t e k  t ego ,  ż ąda ł  kas- 
. sacyi  w y ro ku  s ąd u  K ró l e w sk i e g o  w Poi t ie rs ,  
k tóry d ok to r a  le Pe t i t  w d n i u  a i .  S tyczn i a  r. b. 

.aa o sz u s tw o  w s p r a w a c h  r ek ru tacy i ,  skazał  n a  1 
r o c z n e  u w ię z i e n i e  i 1000 f r an k ó w  kary p i e n i ę ,  
żne j .  Są d  ka ssacy jny  roz s t r zy gną ł  m i m o  to,  
o d m o w n i e ,  og ło s i ł  w sk u t e k  t e g o ,  w y ro k  Są du  
w  Po i t i e r s  za  z u p e ł n i e  wa żny  i od rz u c i ł  app e l -  
Jacyą,

T u t e j s z y  T r y b u n a ł  p i e rwsze j  i ns tancyi  wydał  
•¥-> tych d n i a c h  wyrok  w sp rawie  L i r .  P f a f f enho -  
l e n  i su k ce s so ró w  P a n a  M a g o n  de  la Ba l l ue  
p r ze c i wko  Ka ro lowi  X .  o  d ł u g i , z a r zu ty  u c z y ­
n i o n e  p rz e z  P a n a  Ber ry  e r  j ako  a d w ok a t a  Ka ro la

X .  i przez ,  p r o i u r a t o r a  Pana  D id e lo t  o d r z u c o n o  
i z a p ł a ce n i e  su m t r i . ź ąd any ch  p r z y z n a n o ,  '

H  i s z p  a n i a .
Z  M a d r y t u ,  d n i a  8. Ma rca .

R z ą d  naka za ł  u r z ę d n i k o m  pol i cy i  o s t r ze j s zą  
b a c z n o s c  na  wszystk i e  o so b y  z powod'U zasai l  
p o l i t y c z n y c h  w p o d e j r z e n i u  b ę d ą c e ,  j f od o -  
bmież m a j ą  d o w ó d z c y  wo j skowi  z l e c o n y  s o b i e  
j ak  n a j s t a r a n n i e j s z y  d o z ó r  n a d  ż o ł n i e r z a m i  
s w y c h  od d z i a ł ó w .  D o m n i e m a n ą  p r z y c z y n ą  
t ych -s rodków jest  ta o b a w a ,  źe  w y l ą d o w a n i e  
D o m  P e d r a  na  b r z e g a c h  P o r t u g a l i i  s p i s ek  
j ak i ś  o d  d a w n a  knu ly  m o g ł o b y  do  sku tku  
przy w i t ś d ź .  A b y  w ię c  le ź  p r o w i ń c y e  n i a  
za n a d t o  z wojska  ogo łoc i ć ,  d w a  o s t a tn i e  p u ł ­
ki, k t ór e  j u ż  s ię by ły  uda ły  w p o c h ó d  ku g r a ­
n i c o m  P o r ( u ga l s k i rn K o d e b r a ł y  rozkaz  za t r zy -  
-mani a  s i ę ;  p i e r w s zy  stoi  t e r az  w T e l a v e r a  do 
la R e y n a ,  d ru g i  >w ok o l i c ac h  P u e n t e  de l  A r -  
z o b i s p o ,  Ba l e rya  n i e d a w n o ‘s t ąd wy sz ł a  za ­
t r z y m a ł a  s i ę  w A r a n j u e z  i s toi  t am  d o t y c h ­
czas.  —  IZwiązki  m i ę d z y  g a b i n e t e m  M a d r y t -  
6kim i i n n e m i  g a b i n e t a m i  c i ąg l e  n a d e r  s ą  
o ż y w i o n e .

P o r t u g a l  i a.
Z  L i z b o n y ,  d n i a  3. Ma rc a ,

D o m  M i g u e l  p o w r ó c i ł  po  o d b y c i u  p o w t ó r ­
n e j  p o d ró ż y  i n s p e k c y jn e j  d o  Q u e l u z ,  d o k ą d  
s i ę  n a ty c h m i a s t  t eż  ud a ł  V i c o m t e  d e  S a m a ­
r e m ,  a b y  K ró l e w i c z o w i  d e p e s z e  p o d c z a s  o i e -  
by t noś c i  j e g o  z M a d r y t u  n a d e s z ł e  p r z e ł o ż y ć .  
P o d ł u g  pog ło sk i  u p o w s z e c h n i o n e j  o z n a c z a  
w tyc hże  g a b i n e t  H i s z p a ń s k i  i l ość  woj ska  m i -  
j ą c e g o  na  p r z y p a d e k  w y l ą d o w a n i a  D o m  P e ­
d r a  p o s p i e s z y ć  na  p o m o c  dla  D o m  M i g u e l a  
n a  20,000 ż o ł n i e r z a ,  w d w ó c h  d y w i z y o n a c b ,  
k aż dy  po 8000 p i e c h o t y  i 2000 j i zdy  z p o t r z e ­
b n ą  a r t y l e r y ą .  A r m i a  ta pos i ł ku j ąc a  p o c z y ­
tu je  s i ę  być  d o s t a t e c z n ą ,  o r a z  n i e c h c e  r z ą d  
h i s zp a ńs k i  g r a n i c  s w o ic h  z u p e ł n i e  z  z a łó g  
w o j sko w yc h  og o ło c i ć .  D o rn  M i g u e l  p o d a j e  
s i ły sw o je  z b r o j n e  n a  50,000 ,  p o ło w a  tylko 
sk ł ada  6ię z woj ska  l i n i o w e g o ,  -— W c z o r a j  
w y p ł y n ę ł y  3 statki  w o j e n n e  z T a g u . ,  a by  k r ą ­
żyć  po  n a d  b r z e ga m i .

W y s z ł o  tu p i s e m k o ,  k tó r e  wys tawia  n i emo*  
ź n o s ć  u s k u t e c z n i e n i a  p l a n u  k lubu  H i s z p a ń -  
s k o - L u z y f a ń s k i e g o , a by  n a  g ło w ie  D o m  P e ­
d r a  p o ł ą c z o n o  k o r o n y  H i s z p a ń s k ą  i P o r t u ­
ga lską .

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dn i a  10, M a r c a .

X i ą ż ę  l a i l e j r a n d  i z a s t ępca  P o s ł a  au s t rya -  
ckie.go m ie l i  wc zo ra j  k o n f e r e t i c y ą  z L o r d e m  
P a l m e r s t o n  w w y d z i a l e  6p raw z e w n ę t r z n y c h ,  

W  g az ec i e  T o r r y s ó w  c z y t a m y :  „Ratyf i ka-
cya  s p o d z i e w a n a  t r ak ta tu  z 15. L i s t o p .  zda j e  
s i ę ,  ź e  n o w e j  d o z n a  z w ł o k i ,  a  to z przyczjr-



n y  w y p ra w y  F r a n c u z ó w  d o  W ł o c h .  C h o ć b y  
f a  w y pr aw a  6tać s i ę  n i e m i a ł a  h a s ł e m  d o  woj ­
n y  p o w s z e c h n e j ,  lo p r z y n a j m n i e j  b e z  w ą tp i e ­
n i a  z a w a d z a ć  b ę d z i e  z a ł a t w i e n i u  6praw  belgi j -  
sk i ch .  C z e k a ć  b ę d ą  wszyscy  , a b y  z o b a c z y ć ,  
co  A u s t r y a  p r z e d s i ę w e ź n i i e .  T w i e r d z ą  tu,  
źe  L o r d  G r a n v i l l e  b a r d z o  Da rzeka  na  p o s t ę ­
p o w a n i e  M i D i s t e r y u m  f r a n c u z k i e g o , p o n i e ­
w aż  m u  ż a d n y c h  n i e u c z y n i ł o  u d z i e l e ń .  W  t o ­
w a r zy s t w ac h  n a s z y c h  d y p l o m a t y c z n y c h  u l r zy -  
m u j ą ,  źe P a n  K,  P e r i e r  z n a j ą c  n i e p r z y j e m n e  
p o ł o ż e n i e  r z ą d u  a n g i e l sk i eg o  ku m o c a r s t w o m  
l ą d u  s t a ł e g o ,  o d w a ż y ł  s i ę  na krok taki  r e w o ­
lu c y j ny  w  tern p r z e k o n a n i u ,  źe  L o r d  G r e y  
* p o w o d u  z a w ik ł a n y c h  s t o s u n k ó w  sw o ic h  z n i e ­
w o l o n y  b ę d z i e  d o  u c h w a l e n i a  o n y c b ,

W  G l o b e  c z y t a m y :  S y s t e m  o f i a ro w an ia
d a r o w i z n  P o s ł o m  z a g r a n i c z n y m ,  zos t a ł  p o ­
d ł u g  z d a n i a  n a s z e g o  w sa rnę  p o rę  p r z e z  us i ­
ł o w a n i a  L o r d a  P a l m e r s t o n  z u p e ł n i e  z n i e s i o ­
n y ;  tylko W ,  P o r t a  c z yn i ł a  n i e k i e d y  wy ją tek .  
D o n o s z ą  n a m  t e r a z ,  że  w 6kutek  p r z y j a c i e l ­
sk i e g o  p r z e d s t a w i e n i a  S u ł t a n a  n a w e t  w S t a m ­
b u l e  ko sz t o w n y  i n i e p o t r z e b n y  t e n  w y d a t e k  
sk a s ow an o .  W z r a s t a  s t ąd  d la  k ra ju  r o c z n e  
o s z c z ę d z a n i e  z 5 - 6 0 0 0  fu n t . ,  a cala  s u m m a ,  
k tó r ą  kraj  o s z c z ę d z a  po  u n i e w a ż n i e n i u  t y ch  
p o d a r u n k ó w ,  w y n o s i  3o,ooo fun t .

Z  ż a l e m  d o w i a d u j e m y  s i ę ,  p o w i a d a  C o u ­
r i e r ,  i ż  j e s t  w ą tp l i w a ,  czy l i  z d r o w i e  H r a b .  
G r e y ,  do zwo l i  m u  za j ąć  s i ę  w I z b i e  w yższe j  
k i e r u n k i e m  b i l u  r e f o r m y ;  s p o d z i e w a j ą  s i ę  
wszak że  na  wsze lk i  p r z y p a d e k ,  iż  r e g u l a r n i e  
b ę d z i e  m ó g ł  b y w ać  n a  p o s i e d z e n i a c h  i p o ­
p i e r a ć  bil  p o t ę g ą  swo je j  w y m o w y .  N a  p r zy -  
p a d e k ,  g d y b y  H r .  G r e y  n i e m ó g ł  k i e r o w a ć  
b i l e m ,  s ą d z ą ,  iż s i ę  t ego  p o d e j m i e  L o r d  
B r o u g h a m , a  n i e z a w o d n i e  ń i e m ó g ł b y  być  
p o w i e r z o n y  l e p s z y m  i p e w n i e j s z y m  r ę k o m .  
L e c z  z a t r u d n i e n i a  L o r d a  B r o u g h a m ,  jako 
L o r d a  K a n c l e r z a  i n i e o d z y s k a n e  j e s z c z e  z u ­
p e ł n i e  z d r o w i e  j e g o ,  n i e d o z w o l ą  m u  także  
m o ż e ,  z a j ąć  s i ę  tak u t r u d n i a j ą c ą  i w a ż n ą  p r a ­
cą .  O s t r o ż n o ś ć  r ad z i ł a by  m o ż e  w y b r a ć  w c z e ­
śn i e  m ę ż a  o b e z n a n e g o  z i n t e r e s a m i ,  k ló r e -  
m u b y  m o ż n a  p o w i e r z y ć  k i e r u n e k  b i lu  w I z b i e  
wy2sze j , ^  na  p r z y p a d e k ,  g d y b y  się n i e m o g l i  
t em  za jąc  H r a b ,  G r e y  l u b  L o r d  B r o u g h a m ,  
Z d a j e  n a m  s i ę ,  ź - e o b o k  tych  d w ó c h ,  X i ą ź ę  
R i c h m o n d  b y ł by  d o  t ego  na jb a r d z i e j  u s p o s o ­
b i o n y ,  ‘

W  ar t yku l e  m a j ą c y m  na  ce l u  n i e k t ó r e  u w a ­
g i  o  L o r d z i e  G r e y ,  d z i e n n i k  G l o b e  p o w i a ­
d a  m i ę d z y  i n n e m i : Częśc i e j  n i ż  r a z ,  s a m i  
n a l e g a l i ś m y  n a  L o r d a  G r e y  o  m i a n o w a n i e  
P a r ó w ;  cz y n i l i b y ś m y  to j e s z c z e , g d y b y ś m y  
m n i e m a l i ,  źe  to j es t  p o ż ą d a n e  l u b  p o t r z e b n e ,  
lesz p r z y  t e r a ź n i e j s z e m  p o ł o ż e n i u  r z e c z y ,

m o c n o  j e s t e ś m y  p r z e k o n a n i ,  ź e  s ' rodek taki  
b y łb y  z g u b n y  d la  w ie lk ie j  s p r a w y  r e f o r m y ,  i  
ź e  i s t ną  d o b r e  i d o s t a t e c z n e  p o w o d y  d o  z w ł o ­
ki  w t y m  w zg lę dz i e .  G d y b y ś m y  p o s i a d a l i  
z a u fa n i e  K r ó l a ,  d a l e j  g d y b y ś m y  użyć  m o g l i  
w ia d o m o ś c i ,  j a k i e  s ł uż ą  p i e r w s z e m u  M i n i s t r o -  
wi  k r a j u ,  w t ak im  r a z i e  c h w y c i l i b y ś m y  s i a  
m o ż e  i n n e j  d r o g i ;  p o w i a d a m y  w sz ak że ,  ź a  
b e z  za u fa n i a  t e go  i n i e p o s i a d a j ą c  t ych  w iad o ­
m o ś c i ,  n i e m o ź e m y  p o t ę p i a ć  L o r d a  G r e y ,  i£ 
t r z y m a  s i ę  p l a n u ,  o k tó ry m p r z e k o n a ł  s i ę  p o  
na jś c i ś l e j s ze j  r o z w a d z e  i n a r a d z i e ,  iż n a j s ku -  
t e c z m e j  p r z e z e ń  o s i ą g n ą ć  m o ż n a  ce l  z a m i e ­
r z o n y  p r z e z  wszys tk i ch  p r a w y c h  r e f o rm i s tó w .  
—  1 l e rws zy  M i n i s t e r  z o b o w i ą z a ł  s i ę  i m n i e ­
m a m y ,  że  t e r az  ma  m o c  do  t ego,  u sk u t e cz n i ć  
r e f o r m ę  I z b y  n i ższe j ,  k t ór a  co  do  za sad  i sk u ­
t e cz n o śc i  p o w i n n a  być  r ó w n i e  wie lka  j ak  ta 
k tó r ą  I z b a  wyższa  tak n i e r o z w a ż n i e  o d r z u c i ­
ła .  Z o b o w i ą z a n i a  t ego  p o w i n i e n  L o r d  G r e y  
d o p e ł n i ć ,  a d o ty c hc z as  n i e d o s t r z e g i  n ik t  w n i m  
ws t r ę tu ,  an i  n i c  t ak i ego ,  co by  m o g ł o  dać  p o ­
w ó d  d o  m n i e m a n i a ,  ż e  m u  zb yw a  na  e n e r g i i  
l u b  m o cy .  G d y b y  k i e d y k o l w i e k  K ró l  l u b  
kraj  p r z y p u ś c i ć  m o g l i ,  ź e  i n n i  M i n i s t r o w i e  
l e j ne j  p o p r ą  i ch  s p r a w ę ,  n i e c h  t y lko w y r z e ­
k ną  sw o je  z d a n i e ,  a j e s t e ś m y  p r z e k o n a n i ,  ź a  
L o r d  G r e y  an i  g o d z i n y  n i e p o z o s t a n i e  w u r z ę .  
dz i e .  D o p ó k i  zaś  jes t  M i n i s t r e m  i d o p ó k i  
n a  n i m  s p o c z y w a  cala  o d p o w i e d z i a l n o ś ć ; t r z e ­
ba  j e m u  zos t awić  d z i a ł a n i e  p o d ł u g  na j l e -  
p sz y c h  w id o k ó w  i p r z e k o n a n i a .  Czy l i  l i c zba  
P a r ó w  w y n o s i ć  b ę d z i e  10 l ub  100, to z awi s ło  
o d  a n t i r e fo rm i s tó w ;  im  większa b ę d z i e  l i czba ,  
k tó r ą  u s t a n o w i ć  każe  i ch  p o s t ę p o w a n i e ,  t y m  
d o k ł a d n i e j s z y  b ę d z i e  i ch  u p a d e k .  L e c z  a n i  
K r o i ,  an i  M i n i s t r o w i e ,  a n i  l u d ,  n i e d o z w o l ą  
i m  o d n i e ś ć  zwy c i ę s twa .

C o u r i e r  m a ł o  so b i e  o b i e c u j e  z b a d a ń  za ­
r z ą d z o n y c h  p r z e z  I z b ę  n i ż s zą  w z g l ę d e m  h a n ­
d lu  j e d w a b i ó w .  O p ł a t a  o d  o b c y c h  w y r o b ó w  
j e d w a b n y c h ,  p o w i a d a  o n ,  n i e b ę d z i e  m o g ł a  
byc  z n i ż o n a  o t y l e ,  i żby p r z e m y c a j ą c y  n i e -  
m i e i i  ko rzyśc i  z u k r a d k o w e g o  w p r o w a d z a n i a ;  
kosz t  p r z e m y c a n i a  c z yn i  na jw ię c e j  j o  o d  sta.  
P r ó c z  t ego  w e  F r a n c y i  b y ł o  m o ż n a  n a b y ć  
p o d c z a s  u p a d k u  r ę k o d z i e ln i  j e d w a b i u  o d  fa­
b r y k a n t ó w  n i e m o g ą c y c h  p ł ac i ć  w L y o n i e  i 
w. i n n y c h  m i a s t a c h ,  t ow ary  o 20 i 30  n a  s t o 
n i że j  c e n y  f a b r y c z n e j ,  p r zy  k tórych ,  p r z e m y ,  
c a n i u  d o  A n g l i i  zysk o  t y l eż  j e s t  większy.

S ą d z im y ,  p o w ia d a  G l o b e ,  ź e  bi l  r e f o r m y  
d n i a  J2 .  l u b  13. po  t r zeci  r a z  b ę d z i e  c z y t a n y

I z b i e  n i ż s ze j ,  j e że l i  n i e z a j d z i e  b a r d z o  na­
gląca ,  l u b  s z c z e g ó l n a  p r ze s zk od a .  Z a p e w n i a ­
ją,  z e  I z b a  wyższa  z ez w o l i  z n a c z n ą  w ięk szo -  
s c i ą  g ło só w  na d r u g i e  j e g o  o d c z y t a n i e .  Ar­
cybiskup z  York, Biskupi Londynu i Lich*
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f i eld  i d z i e w i ę e u  i n n y c h  P r a ł a t ó w ,  n i e z a w o ­
d n i e  g ło s o w a ć  b ę d ą  za b i j e m .  A r c y b i s k u p  
K a n t o r b e r y j s k i  i ki lku i n n y c h  n i e b ę d ą  o b e c n i  
w I z b i e  p o d c z a s  dyekus sy i .  L o r d  K a n c l e r z  
k i e r o w a ć  b ę d z i e  b i l e m  w K o m i t e c i e ,  j e że l i  
n a  to z e z w o l i  j e go - s t a n  z d r o w i a .

D n i a  29. L u t e g o  e i w o r z o n o  w h r a b s tw ie  
i r l a nd zk i e t n .  W e x f o r d  Sądy  p r z y s i ę g ł y c h ,  m a ­
j ą c e  s i ę  z a j ąć  z b a d a n i e m  r o z r u c h ó w  za sz ły ch  
w  N e w t o w n b a r r y , p r z y  k tó r y c h  k i l ku  l u d z i  
U t rac i ł o  życ i e .  D l a  z a p o b i e ż e n i a  w sz e lk im  
p r z e s z k o d o m ,  p o s i a n o  o d d z i a ł  d r a g o n ó w  d o  
W e x f o r d .

Z  H o w t h  w  I r l a n d y i ,  d o n o s z ą  d.  4. M a r c a  
o  p r z y b y c i u  P a n a  O ' C o u n s l .  B ę d z i e  o n  o b e ­
c n y  n a  z g r o m a d z e n i u  u n i i  p o l i t y c z n e j  i z a ­
p r o p o n u j e  a d r e s  do  l u d u  i r l a n d z k i e g o ,  n a p o ­
m i n a j ą c y  d o  p o s ł u sz eń s t w a  p r a w u .  Z  H o w t h  
P a n  O ’C o n n e l  uda  s i ę  d o  K i l k e n n y ,  C o r k  i 
T r a l e e .

Z  d n i a  13. M a r c a .
X ię ź n i c z k a  G lo u c e s t e r  z a cz y n a  p r z y ch od z i ć  

d o  z d r o w i a ,  c h o ć  c h o r o b a  j es zcze  jest  n i e b e z ­
p i e c z n ą .  —  L a d y  D u d l e y  S t ua r t  n a  p r z ys z ły  
p i ą t ek  wielki  da  fe s tyn  w h o t e l u  s w o i m  w W i l -  
Son-Crescent .  J e j  D o s to j n o ś ć  jest  có rką  L u -  
c y a n a  B o na pa r t e ,  X ię c i a  C a n i n o .  Z a ś lu b i ł  j ą  
a ob i e  w r .  J 825  z m a r ły  L o r d  D u d l e y .

W e d l e  gaze ty  L e e d z - M e r c u r y  jes t  z a m i a ­
r e m  r z ą d u ,  o f i a rować  u r z ą d  zn am i en i t y  P a n u  
M a c a u l e y ,  aby  p r z ez  w p ły w  s ł a w n e g o  m ó w c y  
t e g o  w z m o c n i ć  i ustalić s i łę  r z ą d u  w p a r l a m e n ­
c ie .  —  D z i e n n i k  j e d e n  t u t e j s zy  o p i e w a ,  ź e  
p a r o w i e  anl i r e fo rmi śc i  w t o w arz ys tw ach  sw o ic h  
o b w i e s z c z a l i , i£ o d c z y t a n i e  d ru g i e  b i l u  r e f o r ­
m y  większośc i ą  g ło s ó w  12 p o z w o l o n e m  
b ęd z i e .

W  S u n  c z y t a m y :  „K a p i t a n  L a w r a n c e ,  k t ó ­
ry  t u  w cz o ra j  z  Afryk i  p r z y b y ł ,  d o n o s i ,  ź e  
g d y  o n  d n .  22.  G r u d d i a  z G a m b i i  w y jeżdża ł ,  
w o j s ko  A n g i e l s k i e  z ac i ęc i e  wa l czy ło  z  m i l i cyą ,  
A n g l i c y  w p o t y cz c e  p r z e s z ło  6  g o d z in  t rwa j ą ­
ce j  st raci l i  100 w r a n n y c h  a s o  w z ab i t y ch .  C o  
m o m e n t  oczek iwal i  wspa rc i a .

S p e c t a t o r  z a mi e ś c i ł  w ia d o m o ś ć  (k tó r e j  t r u ­
d n o  d ać  w ia r ę )  ź e  X ią ź ę  W e l l i n g t o n  w p i ś mie  
p e w n e m  p o s t ę p o w a n i e  K ró l a  w taki po sądz i ł  
s p o s ó b ,  k tó ry  s i ę  b y n a j m n i e j  n i e  z gad za  z  u -  
a z a n o w a n i e m ,  k tór e  każdy  p o d d a n y  w i n i e n  j es t  
K r ó l o w i ,  a  w  k tó r e tn  t e n  m i a n o w i c i e ,  c o  by ł  
p i e r w s z y m  m i n i s t r e m  c e lo w a ć  p o w i n i e n .  P i ­
s m o  to  sk i e ro w an e  d o  L o r d a  S t r ang fo rd  zo s t a ło  
p r z e z  t eg oż  p o k a z a n e  M a r k i z o w i  L o n d o n d e r ­
r y ,  fctorv n i e  z a n i e c h a ł  d o r ęc zy ć  o n o  N .  P a n u .  
—  G a z e t a  W  i n d s o r - E x p r e s s  p o w i a d a ,  ź e  
M a r k i z  L o n d o n d e r r y  tak sob i e  p o l u b i ł  sy s t em 
pytający ( zaw sze  b o w i e m  d o m a g a  s i ę  wy ja ś n i e ń  
«k! m i n i s t r ó w )  i ż  s ł y c h a ć ,  ź e  N .  P a n a  p ro s i ć

b ę d z i e  o  p o z w o l e n i e  u m i e s z c z e n i a  z n a k u  z a ­
py t an i a  w h e r b i e  s w o i m .

T i m e s  udz i e l a  p i s ma  b e z i m i e n n e g o  jej  u -  
d z i e l o n e g o ,  w k tó r y m  s i ę H r .  G re y  p r z e c i w  
z a r z u t o m  u c z y n i o n y m  m u  p r z e z  tę  gaz e t ę  b r o ­
n i ,  z  n a d m i e n i e n i e m  u w a g  p r z y g a n i a j ą c y c h  
po l i t yce  ociąga jącej  s i ę  H r a b i e g o  w zg l ę d e m  
kreacyi  p a r ó w :  „ J a k  z u p e ł n i e  i nacze j ,  p ow ia ­
da  p rzy  k o ń c u  a r t y k u ł u ,  p o s t ę p o w a ł b y  X ią źę  
W e l l i n g t o n ,  gd y b y  by ł  M i n i s t r e m  r e f o rm y  i 
m i a ł  za  so b ą  Kró l a  r e f o r m e r s  i n a r ó d  r e f o rm i e  
spr zy j a j ący ,  a tylko o p p o z y c y ą  kilka mia s t e cze k  
p r ze c i w  sob i e  P ! Jak  ł a t wo  stałby się p a n e m  owe j  
h a n i e b n e j  l ęk l iw ośc i , k tór a  H r .  G r e y  o g a r n ę ­
ł a ?  C o  s i ę  na s  t y czy ,  d o pe łn i l i ś m y  tylko o-  
b o w ią z k u  n a s z e g o .  D la  kraju idz i e t u  o  r e ­
f o r m ę ,  a l bo  o r e w o l u c y ą , dla L o r d a  G r e y a  o  
h a ń b ę  a lbo  o d w i e c z n ą  s ł awę .  O b y  N ieb o  kier 
r o w a ł o  k rokami  j e g o  k u  u sz cz ę ś l i w i en iu  A n -  
g l i i ! ! -

P a n  O ’C o n n e l l  o b e c n i e  jest  w  K i l k e n n y ,  
b r o n i ą c  sp r a wy  c h ł o p ó w ,  s t aw io nyc h  z p o w o ­
d u  zabó js twa  n a  11 po l i cya n fa ch  p o p e ł n i o n e g o ,  
( k tór zy  s i ę  zap ła ty  dz i e s i ęc in  d o m a ga l i )  p r z e d  
s ąd  p r zys i ęg łych .  —

S taw na  m ł o d a  ak torka  Mis s  F a n n y  K e m b l e  
k u p i ł a  m ie j s ce  p o d c h o r ą ż e g o  W a r m i i  i ofia­
ro w a ł a  je b r a t u  s w e m u  w d z i e ń  u r o d z i n  j e g o .

L i s t y  z A m s t e r d a m u  d o n o s z ą ,  ź e  t am w y ­
g ląda j ą  p r z yb yc i a  Hr .  O r ł o w a ;  K u r y e r  r o z u ­
m i e ,  ź e  H r a b i a  t3m ź e  c hc e  z a s i ę gn ąć  w ia d o ­
mo śc i  o  sp os ob i e  m y ś l e n i a  kap it a l i s t ów w z g l ę ­
d e m  t r akta tu L o n d y ń s k i e g o ,  o r a z  doczekać  s i ę  
n o w y c h  ro zka zó w  z P e t e r s b u r g a ,  a  d o p i e r o  s i ę  
u d a ć  d o  L o n d y n u .  —  G l o b e  p r z ec iw n ie  u -  
t r z y m u j e ,  ź e  e n e r g i c z n e  b r z m i e n i e  d e p e s z ó w  
p rz e z  H r a b i e g o  p r z y w i e z i o n y c h  s p o w o d o w a ł o  
K r ó l a  W i l h e l m a , d ó p r z y s t ą p i e n i a  do n i e k t ó ry ch  
w a r u n k ó w ,  d o  k tó ry ch  da w n ie j  p r zyc hy l i ć  si ę  
n i e e h e i a ł ,  a sk o r o  u ro cz ys t e  w t e j  m i e r z e  o- 
św ia dc ze n i e  n a s t ą p i ,  H r a b i a  n i e b a w e m  puśc i  
s ię d o  L o n d y n u .  A u s t r y a  t a kż e  obst a j e  o b e ­
c n i e  p r z y  j ak  na j rych l e j s ze tn  z a ł a tw ie n iu  
py t an i a  Be lg i jsk i ego .  —  W c z o r a j s z y  C o u r t -  
C i r c u l a r  g ł o s i ,  źe  o d w i e d z i n y  H r .  O r ł o w a  
d o  L o n d y n u  n a  n i e p e w n y  czas  są  o d ł o ż o n e ,  
i źe  w  o gó l noś c i  j e s t  n i e p e w n ą  r z e c z ą ,  czy H r .  
d o  L o n d y n u  p r z y b ę d z i e .  W  K u r y . e r z e  
w cz o ra j s zy m  c z y t a m y :  „ U w a ż a j ą c  n a  d o b r e
p o r o z u m i e n i e  m i ę d z y  F r a n c y ą  i A n g l i ą  ż a łu j e ­
m y ,  ź e  L o r d  P a lm e r s t o n  widz ia ł  s i ę  by ć  z n i e ­
w o l o n y m  d o  w y n u r z e n i a  n i e z a d o w o i n i e n i a  
s w e g o  w z g l ę d e m  w y p ra w y  p rz e z  m i n i s t e r y u m  
F r a n c u z k i e  d o  W ł o c h  p r zed s i ęw z ię t e j .  Z r e ­
s z t ą  pog ło s ka ,  j akoby  p o s e ł  na sz  w P a r y ż u  o -  
t r z y m a ł  z l e c e n i e  p r o t e s to w a n ia  p r zec iw  p o s t ę ­
p o w a n i u  m in i s t r ó w  F r a n c u z k i c h ,  p ok az u j e  s i ę  
b y ć  z u p e ł n i e  p ł o n n ą .  P r z e d s t a w i e n i a  nasze
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n a c e c h o w a n e  s ą  p i ę t n e m  p rz j ac ie l skich u c z u ć  
i cala  sp r awa  z a p e w n e  m ie ć  n i e  będ z i e  sk u t kó w  
n i e p r z y j e m n y c h .  I s t n i e n i u  r z ą d u  n a s z e g o  n i c  
zais te  ba rd z i e j  by s zkodz i ć  n i e  m o g ł o ,  jak nie-  
r o z m y ś ln e  p rzy j ęc i e  z d a ń  o b c y c h  m o c a r s t w  
p r z e c i w  F r a n c y i !  —

G l o b e  dzis ie j szy  p o w i a d a :  „ C i e k a w ą  jest
r z e cz e  u w aż ać ,  j ak  w z g l ę d e m  s t o s u n k ó w  F ra ń -  
cyi  w  p o r ó w n a n i u  z A n g l i ą ,  P a n  K.  P e r i e r  
p r z y m u s z o n y  jest  do  t ego  s a m e g o  s p o s o b u  tło- 
m ac z en i a  s i ę  p r ze c i w  L i b e r a l i s t o m ,  jako H r .  
G r e y  p r zec iw  A n t i l i be r a l i s t o tn  ( T o r r y s o m ) .  
O b i e  par t ye  ż y cz ą ,  ch o ć  p r z e c i w n e  ma ją c  n a  
o k u  z a m i a r y ,  w o j ny  p o w s z e c h n e j  a tą d r o g ą  
w zn i e s i e n i a  s i ę  w p ł y w u  s w e g o ;  j e d n a  c h c e  
t e go  dos t ąp i ć  p r z e z  o g ó l n e  o b a l e n i e  wszystk ich  
d o t y ch cz a s  i s t nących  za sad  i u r z ą d z e ń ,  d r u g a  
p r z e z  p r zy w ła s z cz en i e  sob i e  wszelki ej  o pp oz y -  
cyi  i u p o d l e n i e  każdej  r e f o r m y . 11

F e s t y n ,  k tó ry  wcz o ra j  p r zy  d w o r z e  n a  cześć  
d y r e k t o ró w  To w a r z y s t w a  W s c h o d n i o i n d y j s k i e -  
g o  mial  być d a n y m ,  zos t a ł  z  p o w o d u  n i e s p o ­
d z i an e g o  za ś lu b i en i a  X ię źn i c z k i  L u d o w i k i ,  sy ­
n o w ic y  N .  K r ó J o w y ,  na  i n n y  czas  o d ło ż o n y .

K u r y  e r  op i e wa ,  ź e  L o r d  A I t h o r p  zo s t an i e  
w y n ie s i o n y  na  g o d n o ś ć  pa r a ,  aby dy skus syami  
n a d  b i l em r e fo rm y  k i erować  także w izbi e wyż ­
szej .  G ło s z ą  p o d o b n i e ż ,  źe  Hr .  G re y  w y m a ­
ga  od  pa ró w  o p p o z y c y i ,  ch cąc ych  g ło s ować  za 
o d c z y t a n i e m  p o w t ó r n y m  b i l u ,  p o p r z e d n i o  o- 
św ia d cz en i a  na  s ł owo  h o n o r u ,  czy r z e c z y w i ­
ście p r zy r zec zen i a  sw e g o  d o t r z ym a j ą ,  a to dla 
p r z e k o n a n i a  s i ę , czy t r o n  i s t o tn i e  będz i e  m u ­
siał  k roczyć  d o  m i a n o w a n i a  n o w y c h  pa r ów .  
N o w a  gaze t a  T  r u  e S u n  tw i e r dz i ,  ź e  n a s t ę ­
p n y  n u m e r  gaze ty  dwor sk i e j  z awie r ać  b ę d z i e  
s z cz up ł ą  k reacyą  p a r ó w ,  t. j. im io n a  L o r d a  F .  
O s b o r n e ,  P a n a  D u n d a s  i P .  P o r t s m a n n .

W c z o r a j  kobi et a  , n a z w i sk i e m C o u r t e r a y ,  o- 
ska r żyć  chci a ł a  n i e o b e c n e g o  P a n a  O ’C o n n e l a .  
T w i e r d z i ł a ,  iź o n  p r z e d  i y  l a t y  ją  sk r zy ­
w dz i ł  i ź e  o n a  tylko co t er az  powr aca  z  w ię z i e ­
n i a ,  gdzi e  ją o sa d z o n o  za  d ł u g i ,  k tó r e  p o r o ­
b i ł a  aby t ylko dzi ecko  swe  wyżywić .  U d a w a ł a  
się. j u ż  częs to  z p r o ź b ą  d o  s a m e g o  P .  O ’C o n -  
n e l , a le  z awsze  n a d a r e m n o ,  o w s z e m  od rz u c a ł  
jej p o k o r n e  ż ąd a n i e  z p og a rd ą ,  —  S ęd z io w ie  
w ah a j ą  s i ę ,  czy  ma ją  m ie ć  wzgl ąd  n a  skargę  
te j  n i e w ia s ty ,  p o n i e w a ż  tyle lat  u p ł y n ę ł o  o d  
w y k o n a n i a  zd r oźnosc i .  —  G az e t y  n i e k t ó r e  
8% t ego zdan i a  , iź cała r z ecz  jest  i n t ryg ą  p o l i ­
t y c z n y c h  p r z ec i w n i k ó w  Pana  O ’C o n n e l  tern 
n i e g o d z i w s z ą ,  gd yż  o n  t e r az  w ła śn i e  w L o rn  
d y n i e  n i e  jes t  obe cn y ,

D a n i a .
Z  K o p e n h a g i ,  d n i a  3 ,  Marca.

D n ia  11. z. m .  K ró l  udał s i ę  w uroczystym  
orszaku d o  zam ku Christianeburg, dla zagaje­

nia tam na jw y żs ze g o  Sądu .  P o  sk o ń c z o n y c h  
rozprawach ,  M on arc h a  o św iadczy ł ,  iź g lo s u ­
je  za w iększośc ią  i ze  p o d łu g  t ego  i w pr zy ­
sz łośc i  mają być w y d a w a n e  wyroki  sp r a w ie ­
d l iwośc i .  Zwycza j  ten bardzo  jes t  ważny ,  na  
n i m  b o w i e m  zasadza s i ę  fikcya praw na ,  £e  
Kroi  z aw sze  o sob i ś c i e  p rez yd uje  w S ą d z i e ;  
dla t ego  też adwokac i  przemawia ją  z aw sze  
tak,  jak g d y b y  był  o b e c n y ,  a Sędzia  z a w sz e  
wydaje  wyrok w im ie n iu  Króla.  Stąd w y n i ­
ka wszakże,  ź e  wyrok Sądu na jw y żs ze go  ty lko  
drogą  łaski m o ż e  być  z m i e n i o n y ,  każda bo ­
w ie m  inna  m od yf ik acy a ,  by łaby  Jog i cznem  
n i e p o d o b i e ń s t w e m ,  azatem jawną  sa m o w o i -  
nośc ią .

Rozmaite wiadomości.
B e n j a m i n  Constant  krótko przed  śmierc ią  

m ó w i ł  do  j e d n e g o  z przyjació ł :  „ O b i a d o w a ­
ł e m  dzis iaj z dw o m a s ł aw ny m i  ludź mi ,  to j es t:  
z P a n e m  Cail le,  który g łęb ią  puszcz  p ia szczy ­
stych Afryki  przedarł  s i ę  aż do  To mb u k tu ,  
1 z P a n e m  N ;;, który zap ewnia ł ,  iź na jno w szy  
romans  Pana P w do końca przeczytał . 41 U w a ­
żał  w ię c  prze by c i e  Afryk i  i o dc zy tan ie  z ł e g o  
romansu  za rzeczy  na josob l iwsze .

W  Paryżu  p o m i ę d z y  wa lcz ąc ymi  dnia 39.  
L ip ca  1830.  zn a jdowa ła  s i ę  także m ło d a  aku­
szer ka ,  Józe f iną  M e r c i e r ,  która w gwardy i  
na rodowej  pod  naz w ą  Wiktora ,  s tudenta  ma-  
d y c y n y ,  znajomą  była .

Z n i e c h ę c e n i  w ło śc ia n i e  n o r w e g s c y ,  przy­
byl i  na w ios nę  r. 1787.  do  K o p en h ag i ,  w za­
miarze  robienia  Kro lowi  p r z e ło ż e ń  w z g l ę d e m  
n o w e g o  podatku.  Król  wysz ed ł s zy  napr ze ­
c iw  n i m ,  zapytał  s ię d ob ro t l i w ie :  „ C z e g o  
c h c e c i e  moje  d z i e c i p “ —  Oiwarc i  w ło śc i an i e  
o d p o w i e d z i e l i :  „ O j c z e !  od c i eb i e  n i e c h c e m y  
n i c z e g o ,  był eś  ty od  nas n i c z e g o  n i echc ia ł . 14

W i a d o m o ś c i  z Pa ryż a ,  które w końcu  L i ­
pca r. 1830- g o ł ę b i e  do  Bruxe l l i  z a n o s i ł y ,  te  
tylko zawierały  s ł o w a ;  „ W  Paryżu bunt —  
Króla n i e ma  —  M in i s t ro w ie  precz ,4* J e d e n  
go łą b  przy lec ia ł  z kokardą trójkolorową.

P i s m a  czaso we  z nad zw ycza jnym po sp ie ­
c h e m  pomnażają  s i ę  w e  wszystkich cz ę śc ia ch  
świata.  W  A l g i e r z e  i w Kons tan tyn op o l u  
w y ch od zą  gazety .  Murzy n i  L ib i i  mają d z i e n ­
nik,  a naw et  koło  r z e k i  ł a b ę d z i e j  wydają  
osadn icy  p i s mo  czasow e .  Czaaopisarstwo pa­
nuje  i w ln d o s ta n i e ;  w y c h o d z i  tam dz i e s i ęć  
d z i en n i kó w,  czę śc ią  w perskim,  czę śc ią  w b e n ­
galskim j ęzyku,  a w Cutta o g ł o s z o n o  j ed en a­
sty : In d ia  G azette , mający w y c h o d z i ć  w j ę z y ­
ku perskim,  benga lsk im i ortyj sk im.  W  A u ­
stralii dw a dz i en n i k i  w y c h o d z ą :  Sidney G era ld
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i Life in  Sidney,, aw Gin c i nan , mieście Sia­
nów Zjednoczonych  Ameryki  północnej,  ma- 
jącem ludności  2 8 ,0 0 0  dusz,  wychodzi  siedm-  
naśc ie ,  bądź p o l i l y c z n y c h b ą d ź  literackich 
dzienników.  Pisma czasowe sąto telegrafy 
ducha czasu i cy.wilizacyi t myśl  swobodna,  
szlachetna i1 dobra,,  powzięta np. w Paryżu,  
wkrótce po całym ulatuje świecie  i sprawia 
przekształcenie umysłu i serca..

W  A w i n i o n i e  umarł Pan A :;' były cz łonek  
zgromadzenia konstytucyjnego.  Raz tylko 
w życiu wstąpił na m ó w n ic ę ,  i zaczął terni 
s ło w y :  „Mości  Panowie !  człowiek jest zwie ­
rzęc iem . . . . “  Zmieszany widokiem świetne­
g o  zgromadzenia,  zamilkł.  Uważając to,  za­
wołał  j eden  z członków:  „ R o b i ę  wniosek,
ażeby mowa ta sz anownego  kolegi b y ła d r u ­
kowaną. i ozdobioną  popiersiem autora."

W  Genui  pewna żona,,  posądzona od męża
0  n iewierność,  wyzwała go na pojedynek„ale  
poczc iwy mąż stchórzył,  i wolał  przyznać się,, 
z e  ma niesłuszność,  jak zginąć z pięknej reki  
swojej  połowicy .

Kornety odpowiadają niewątpl iwie wielu  
rostropnym i dobrym zamiarom przyrodze­
nia;.  tak i kobiety.  Komety są niepojęte, ,  
ekscentryczne, ,  p iękne;  tak i kobiety.  Ko­
mety błyszczą ciągle pewnym blaskiem, atoli  
W ciemnej nocy błyszczą najpiękniej.; tak i  
kobiety.  Komety największych mędrców-,,  
istoty ich d och odzących ,  wprawiają w błąd ;, 
tak i kobiety.  Komety sprawiają podz iwie-  
n i e  w filozofie,  i w największym prostaku; tai
1 kobiety.  Komety —  ale dosyć już tego,, re ­
szty n iech s ię  czytelnik domyśl i .

O  B  W I  E  S Z G Z E N  Ź.E.
W  skutku robót- około drogi żwirowej na 

przestrzeni od Komornik "do Rosnowskich hol-  
l endrów,  będzie prosta kommunikacya, mię,  
dzy temi dwoma wsiami dla wszystkich prze­
jeżdżających z dniem 31. m. b. zamknięta.  Po-  
dająo do publicznej wiadomości .. nadmieniani'  
zaraze m, że podróżni od Komornik do Stę­
szewa udający s i ę ,  z dniem li. m. prz. przez 
R o sn o w o  a ztarntąd przecinając linią traktu 
żwirowego, ,  dalej drogą,w celu tym urządzoną

J)o lówej stronie tejże linii do Rosnowskich hol ­
endrów,  dalej zaś traktem zwyczajnymdo Stę­

szewa udawać sig powinni;
Poznań,  dnia 27,. Marca 1832'.

K r ó l .  K o n s y l i a r a  Z i e m i a ń s k i l  P o w i a t u  
______________P o z n a ń s k i e g o .

Dobra Z a d o r y  w powiecie Kościańskim,  3; 
mile od.Poznania, ; 5i>niil od W s c h o w y , mili

od Kościana ma ją dosta teczne ł ą k i i  pastwiska,  
d rzewa  do budowli  podos ta tkiem,  to samo i na 
( pał ,  s ą  z wolnej  ręki do sprzedania,  T a x a  i 
rejest r  bonitacyjny są już  ukończone .  Życzący 
sobie kto te dobra nabyć moż e  się udać do W .  
P a n a  Przepa łkowskiego Kornmissarza Sprawie­
dliwości  w P o z n a n i u  na  Garbarach.

U W I A D O M I E N I E .
Uw iad om ia my  ninie jszem sz ano w ną  publ i ­

czność ,  iż od 1. Kwietnia r. b.  o tworzymy na 
Szerokiej  ulicy w d o m u  pod ' l i czbą  66. s k ł a d  
m e b l i  i t r u m n  up ięknionych  najnowszemi  
ozdob am i  b ronzowemi .  Przyrzekając przy sko­
rej i r zetelnej  usłudze najniższe ceny,  uprasza­
my szanow ną  pub l iczność,  aby nas  swojem-zad­
ufaniem'zaszczycać  raczyła.

Leszno- ,  dnia 13. Marca  1832.
J. H>. B e h r j u a n n  Sc G o m p .

W yciąg, z Berlińskiego kursu papierów  
i pieniędzy.-

Dnia 2 1 . Marca i  832.- Papiera- G otow i­
m r zną

Gbligi- dłńgu państw a . .
O-bligi-bankoweaźdo w łącznie 

[it. H . . . . . . .
Z achodnio-P tuskie listy zasta­

w n e  ..............................
L isty zastawne W .. Xięstwa 

Poznańskiego. . . .
W schodnio-Pruskie .. .  ,
bzląskie . . . .  . . .
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Poznań, dnia 2<h Marca 1832.
v  1 ,  Papieram i. G otow izną. Od
K u rs  o b lig o w  m . P o z n a n ia  96 . __  4

Geny zboza na Praskę miarę i wagę 
W Poznaniu;

Dnia 28 . Marca, 1 8 3 2 .
. T al. igr. fen. do Tal. igri fenl

P szen ica ,  .- s  —  —  —  % 5 _,
Z y t o  .  .  r  1 0  —  —  J 1 7  6
Jlęczmień . . r , 5  —- -— r 7 S
Owies . ► . — so —- — ■— 82 6
Tatarka> » ■ j  10 —. —. 30' —
Groch . .  ; 1 1 0  —  —  1  15 —-
Ziemiaki . .  —-  1% _  _  _  _
Siana cetnar a

1T0 f f . .  .  —  17/ 6  —  —  80  H f
Słom y kopa a

1 2 0 0  f f . . ♦ 3  2Cr 4  —  —
Masła garniec x i a  — —#• i  j j ,


